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f Agencja Wschodnia. 
- Lwów, 20 listopada. 
przybył rano do Lwowa wice- 
Bartel. Korzystając ze sposobno- 
przedstawiciel „Agencji Wschod- 
ost się do p. wicepremiera, któ- 
Bartel oświadczył, że przyjazd je 
owa pozostaje w związku z za- 
Em wydania drukiem przez siebie 
mej książki. Przybył zatem w 
ana do Warszawy k: j 
liofyczących wspomnianej ks 
ksiażki tej jest gotowy już od pół 
|. Oddaniu jej do druku przesz- 
wał pracy. 
odząc do spraw publicznych p. 
wiadczył, że ani sejm ani senat 
fa się już więcej w bieżącei kaden 
28 b, m, ukaże się reskrypt roz- 
y obie izby. Wybory odhędą się 
dotego i początkach marca. 
\dpremjer Bartel oświadczył, że 
„ydWać nie będzie. Woli on pozostać 
epca premjera i kierownikiem 
„tąpolityki gospodarczej, która dtu- 
pilte wymagać będzie pieczołowi» 


ie, mówi p. Bartel, rząd stol 
m wisku niedopuszczenia do tego, 
s mych wyborach do izb przeszli ci, 

prezentowali naród w sejmie 0- 


premier Bartel udzielał infor- 
th w chwili, kiedy zajęty był po- 
lem potrzebnych książek i rysum 
iwem własnem mieszkaniu. Po- 
premjera we Lwowie ogranicza 
nego dnia. 


. MDA NACZELNA PIASTA. 

4 Warszaa, 20 listopada. 
óżnym wieczorem zakończone 
brady Rady Naczelnej P. S. L. 
/ dyskusji, dotyczącej ogólnej sy- 
cznej głos zabierał między in- 
atek sejmu p. Rataj, wicemar- 


a 


y japoński attaché 
w Berlinie. 


A Hattori powołany został na sta- 
„go Hilachć przy poselstwie japoń- , 
skiem w Berlinie. 


Wychodzi codziennie o godzinie 5-ei rano. 


szałek Dębski oraz delegaci prowincjonal- 
ni Mówców wszystkich cechowała jedno 
myślność. Na skutek podania się do dymi- 
sji zarządu głównego stronnictwa, p 
prowadzono wybory, w rezultacie kt 
rych prezesem obrany został ponownie 
poseł Witos, a zarząd składa się z tych 
samych członków. 

Z uchwalonych rezolucyj najważń 
sza brzmi: Rada Naczelną uważa za k- 
nieczne stworzenie na terenie Górnego 
Śląska, województw wschodnich i Maio- 
polski Wschodniej jednolitego prądu poli- 
tycznego przez porozumienie się i współ- 
udział stronnictw polskich przy nowych 
wyborach. 

Po za tem zatwierdzono ich 
jete na posiedzeniu Zarządu Gł 
Stronnictwa. 


y przy- 
owinego 


Ostatnie dni parlamentu. 


ory do przyszłego Seima odbędą się w lutym 1920 roku. 


Wicepremjer Bartel o składzie nowych izb. 


ZJAZD RADY WOJ. CHRZ. DEMOKR. 
topada. 


kim obradował zjazd 
twem b. rektora Ki 
raty o sytu: 


go. 
politycznej wygło- 


żolucję, w 
zultaty, osiągnięte przez rząd szczególnie 

sie gospodarczo - finansowym, 
naprawy ustroju państwowego © 
mawa pokojowej polityki zagranicznej . 


Spoczynek wieczysty we własne! mogile. 


Przeniesienie trumny ze zwłokami Stefana Zeromskiego. 


Polske Agencja Telegraficzna. 
Warszawa; 20 listopada, 

Dzisiaj o godz. 1-szei po południu od- 
było się na cmentarzu kalwińskim prze- 
niesienie trumny ze zwłokami Stefana Że- 
romskiego 2 grobu tymczasowego do gro 
bu własnego przy głównej alei. 

Nad grobem przemawiał superinten- 
dent zaboru ewangelicko-reformowane- 
go pastor Semadeni, który następnie od- 
prawił modły. 


W imieniu literatów przemawiał p. An 
drzej Strug. 

Przy przenoszeniu trumny obecni byli: 
żona zmarłego pisarza p. Anna Żeromska, 
córka Monika, przedstawiciele tow. ķte- 
ratów i dziennikarzy, związku zawod. li- 
teratów, polskiego klubu literackiego oraz 
liczne grono przyjaciół zmarłego pisa- 
rza. 


Zamach na członka bojówki ukraińskiej 
Akademik, Michał Fuka dogorywa. 


(Tel, własny „Kuriera Łódzkiego") 
Lwów, 20 listopada. 

Dzisiaj. o godz. 1-szej po południu od 
machu na członka bojówki ukraińskiei 
akademika, Michała Fuka, który był za- 
mieszany w procesie:o zamordowanie ku- 
ratora szkolnego we Lwowie i o dokona- 
nie zamachu na prezydenta Wojciechow- 
skiego w roku 1924. 

Fik zamieszkiwał w domu akademi- 
ckim w pokoju wraz z innymi akademika- 


mi. O godzinie 4 rano do pokoju tego 
wkroczyło 2 ludzi, którzy, wymierzyli w 
kierunku Fuka 6 strzałów rewolwero- 
wych. Fuk w chwili obecnej dogórywa. 

Napastnicy zbiegli. _ Przypuszczają. 
że zamach dokonany został na tle tarć 2 
bojówek ukraińskich, jednej wspieranej 
przez Moskwę i drugiej przez Berlin. Po- 
wodem zamachu były sprawy osobiste, 
w które zamieszana była kobieta. 


AAAA 


Postęp eKonomiczy Polski. 


Prelekcja ministra Kwiatkowskiego we Lwowie. 


Polska Agencja Telegraficzna. 
Katowice, 20 listopada. 

Staraniem stowarzyszenia inżynierów 
i techników województwa śląskiego oraz 
stow. polskich inżynierów górniczo-hut- 
niczych, odbył się dzisiaj w południe w 
sali Teatru Polskiego odczyt p. Ministra 
Przemysłu i Handli inż. Kwiatkowskie 
m na temat „Postęp ekonomiczny Pol- 
ski”. 

Na odczycie obecni byli przedstawi- 
władz oraz licznie zebrana publicz- 


W 2 i pół godzińńem przemówieniu zo 
brazował p. minister dzieje przemysłu i 
handlu polskiego od przełomowego 191 
r. zmartwychwstania Polski, kiedy ws 
piła ona do szeregu państw samodziel- 


+ © 


nych i, chociaż zniszczona przez najeź- 
dźców, którzy ustępując z jej ziemi, za- 
bierali ze sobą co mogli, zdołała stanąć na 
nogi. Tem cięższa była praca, że musia- 
no odbudować miasta i wsie, zorganizo « 
wać armię, sadownictwo itd. 

ter w od e swym opierał'się na 


symizmu. 
Odczyt dał kompletny 
produkcji zarówno przemysłowej jak i:rol 


obraz naszej 
miczej, naszego handlu zagranicznego : 
owego oraz poruszył zadańia przemy 
słu i handlu na przyszłość. — Odczyt słu 
chano w skunieniu i nagrodzono mówcę 
rzęsistemi oklaskami. 


Londyn--Bombaj via Pod' 
hajce i Mszana. 


Dwa wypadki lotników an- 
gielskich. 


Agencia Wschodnia. 
Lwów, 19 distopada. 

Dwaj lotnicy angielscy, Mac Intosh 1 Sinclair, 
po swoim poprzednim wypadku, który zakończył 
się przymusowem lądowaniem w okolicy Podhajec 
byli ponownie zmuszeni do opus 
dzy Mszaną a. Gródkiem Jagiellońskim. 

Aparat, który poniósł podczas obu ostatnich 
wypadków szereg uszkodzeń, oddany został da 
taprawy w warsztatach reparacyjnych 6 pułku 10- 


enia się. mię- 


tniczego. . Obaj lotnicy zatrzymali się we Lwowie 
na przeciąg kilku dni. 

Mac Intosh i Sinclair są gośćmi 6 pułku lotni- 
czego. „Obaj wyrażają się z entuzjazmem o jaknał 
lu się do nich przez władze, 
oraz o najwydatniejszem poparciu, jakiego na każ- 
dym kńoku doznają. 

W wywiadzie z korespondentem Agencji 
Wschodniej dzielni lotnicy stwierdzili, 12 przymu- 
sowe lądowanie pod Podhajcami spowodowane zo 
stało zęsta mgła przyzkómna, skutkiem której— po 
stwierdzeniu defektu w motorze, nie mogąc zfa- 
jeżć Lwowa zmuszeni byli lądować gdziekotwiek. 
Naipóźniej w niedzielę ub w poniedziałek wystar- 
Start prowa- 


czliwszem odnie: 


tują w dalszą drogę do Bombaju. 


dzić będzie przez Persję. 


Kredowe koło nędzy i głodu. 
Straszliwe skutki wolny 


domowej w Cihndch. 

9 miljonów ludzi zagrożonych śmier- 
cią głodową. 
Agencja feiegraficzna „Exroreśs". 

Londyn, 19 listopada. 
W prowincji Szangtung 9 milionów ludności 
jest zagrożone przez głód. Wojna domowa, długo- 
trwała posucha I szarańcza pozwoliły na obstanie 
zaledwie 10 proc. przestrzeni, znajdującej się nor- 
malnie pod upr. izynarodowy komitet po- 
mocy dla dotkniętych klęską głodu w Pekinie o- 
trzymuje już obe ne prosby o pomoc, Głód, 
który obejmuje dwie wielkie prowincje Szantuny 
1 południowa cześć prowincji Tehili niewątpliwie 
wpłynie na osłabienie działań. wojem y któż 
rych obydwie brow. 
Szantung, brały bardzo czynny ud 


DAI.SZE BITWY. 
Londyn, 19 listopaua. 

„Times“ donosi, że na północ i'na wschód od 
Kantonu toczą się poważne bitwy. Na południe od 
Kantonu kadeci opanowali kilka ważnych punk- 
tów strategicznych opowiadając się za Wang- 
schungiem. Na rzece pod Kantonem znajduje się 
jezcze 30 monitorów. zachowwiących dotychczas 
nentralność. Straty wynikające ze starć nie są zbyt 
znaczne i nie przewyższają 200 ludzi. Rodzina 
Wangschunga została zaaresztowana. 

Donosza z Hong-Kongu, iż zenerałowie Li-Tu:- 
Szan i Wans-Szint-Weng udali się do Szanghaju. 
aby osiągnąć porozumienie z Czang-Kai-Szekiem. 
x 

SĄD MARSZAŁKOWSKI. 
Telegram wlasny „Kuriera Łódzkiczo”. 
Warszawa, 20 listopada. 

Wczorajsze posiedzenie Sądu Marszał 
kowskiego w sprawie „posła Korfantego 
poświęcone . było zbadaniu. aktów, któ- 
re nadesłało Ministerstwo Skarbu. Dziś 
będzie przesłuchany prezes sądu najwwż- 
szego i redaktor „Głosu Prawdy“ p, Stpi- 
czyński oraz poseł Polakiewicz. 


—: — 


x 


_A 


x i Łódż, 20 listopada. 

Kontynent afrykański nabiera dla Eu- 
ropy coraz to większego znaczenia, a to 
pod wpływem wydarzeń, rozgrywających 
się obecnie w Azji, Jak dotychczas, głó- 
wny wysiłek naszej ekspansji przemysto- 
wej skierowany był właśnie w stronę A- 
zil, gdzie skoncentrowane są olbrzymie 
interesy ekonomiki światowej i gdzie do. 
tychczas leżał klucz całego rozwoju 
przemysłowego Europy, a zatem i jej do- 
brobytu. Tylko dla przykładu powiemy, 
że w jednych Indjach Holenderskich za- 
ańngażowany Kapitał europejski wynosi 
przeszło miljard dolarów, a sama Jawa z 
Madera eksportują niemal 200,000 t, kan- 
czuku rocznie, 

Bez rynku azjatyckiego znaleźlibyś- 
my się z całym naszym ustrojem fabrycz- 
nym w położeniu nad wyraz trudnem, że» 
by nie powiedzieć, beznadziejnem: musie- 
Jibyśmy z jednej strony zadławić się nad- 
produkcją pewnych towarów, zaś z dri- 
glej cały szereg naszych przedsiębłorstw 
pozbawionych surowca ze Wschodu, mu- 
siałby zamrzeć. W rezultacie nastąpiłby 
kryzys, którego następstwa odbityby się 
wprost katastrofalnie na naszych stosun- 
kach socialnych f sprowadziłyby praw- 
tlopodobnie przewrót, grzebiący w swych 
gruzach całe nasze dotychczasowe poło- 
żenie w świecie. 

Otóż pod stale rozwijającym się napo- 
rem rasy żółtej warunki na Wschodzie u- 
kładać się zaczynają dla Europy w spo- 
sób bardzo niekorzystny i nawet niebez- 
nieczny, a to tak dalece, że pewna juž 
reasekuracja staje słę dla nas konięczna: 
na wypadek eliminowania nas zupełnego 
2 Azji, musimy mieć jakiś punkt oparcia, 
a ten znaleźć możemy w Afryce. Tak 
przynajmniej rozumują odpowiedzialne 
czynniki gospodarczo - polityczne Zacho- 
du i na wszelki wypadek przygotowują 
sobie z czarnego kontynentu nowy teren 
dla naszej przesiębiorczości i eksploata- 
rii 

Od fat już kilkunastu, bardziej przewi- 
dujące państwa zabezpieczyły sobie sfe- 
ry wpływów w Afryce, a w ostatnich 
czasach intensywnie przystępują do przy- 
gotowania sobie gruntu pod przyszłe go- 
spodarcze wyzyskanie tego olbrzymiego, 
zupełnie jeszcze dziewiczego lądu, nad wy 
raz zresztą bogatego. 

Francuzi I Anglicy rozpoczęli przeróż- 
ne o olbrzymich rozmiarach inwestycje 
mieljoracyjne i komunikacyjne. Porządku 
łe się spław na rzekach, wypowiada woj- 
rę musze tse-tse, buduje nowe ogromne 
porty, rozszerza dawne. Projektuje się t- 
rygacie całych ogromnych połaci kraju, 
jak np. okregu Kalahari, w centralno-po- 
łudniowel Afryce i zakłada się nowe osie- 
dla kolonistów białych, jak np. Kenya, 
gdzie na ten cel zarezerwowano 6 milji. 
hektarów niezmiernie żyznych i nad wy- 
raz zdrowotnych płaskowzgórz, położo- 
nych do 2.000 stóp ponad poziomem mo- 
rza. Długość pobudowanych już linji ko- 
iejowych wynosi 51.000 kim. i t. d. 

Sa atoli jeszcze inne ważniejsze za- 
gadnienia, do których rozwiązania po- 
matu się przystepuje. Tyczą się one miej 
scowej ludności, wynoszącej około. 100 
mili. głów. Przenikanie naszej cywiliza- 
cji rozsadziło najzupełniej dawne postacie 
bytowania i dawny ustrój społeczny, 
wprowadziło zaś rozwielmożnienie cho- 
rób, które wyniszczałąc tubylców całemi 
plemionami, wywołało demoralizacje, któ 
ra wykolela wszystkich. Zachodzi potrze 
ba stanowczego przekształcenia całej 
czarnej psyche i ujęcia jej w nowe karby 
duchowe i cywilizacyjne, choćby już tyl- 
ko diatego, aby z tuziemców przygoto- 

wać sobie podatny materjał na przy- 
szłych odbiorców naszego europejskiego 
przemysłu i przyszłych dostawców po- 
trzebnych nam surowców. Coraz też 
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bardziej zyskuje sobie zwolenników pro- 
gram stopniowego wprowadzania w ży- 
cie autonomii murzyńskiej wzamian do 
tychczasowych absolutnych rządów ko- 
lonjalnych. Blisko 20 tys. misjoarzów 


Po wykluczeniu 


Trockiego i Zinowiewa wydalono z par 
tji komunistycznej „w sposób rewolucyj- 
ny“, ti na podstawie zwykłego postano- 
wienia Centralnej Komisji Kontrolnej. Sta 
lin z całą stanowczością wypowiedział się 
przeciwko wykluczeniu „parlamentarne- 
mu“, ti. przeciwko uprzedniemu przedsta- 
wieniu sprawy tei zjazdowi partii komuni- 
stycznej. który odbyć się ma w Moskwie 
mniej więcej za trzy tygodnie. 

Nie ulega kwest Centralnemu Ko- 
mitetowi Wykonawczemu zależało bar- 
dzo na czasie, gdyż tylko w ten sposób 
można sobie wytłumaczyć pośpiech, z ja> 
kim działali przeciwnicy Trockiego i Zino 
wiewa, wykreślając ich bez wszelkich ce- 
remonii z listy członków ogólnozwiązko- 
wego stronnictwa komunistyczneg: 

Stalinowcy przyznafą zresztą zupełnie 
otwarcie, że pośpiech ten był zupełnie 
świadomy. Wynika tu zupełnie niedwuzna 
cznie z oświadcz. wybitnego komunisty 
rządowego, Jarosławskiego, który dnia 
16 b. m. na zebraniu partyjnem w Mos- 
kwie umotywował decyzię komisji kon- 
trolnej, zarządzającej wydalenie obu le- 
aderów opozycji z partii. „Dlaczego właś 
ciwie działaliśmy z takim pośpiechem, za- 
rządzając wykluczenie Trockiego i Zino- 
wiewa z partji? Mógłby przecież ktoś po- 
wiedzieć: trzy tygodnie dzielą nas zaled- 
wie od zjazdu, a wy nie mog 
kać? — Tak, towarzysze, myśmy się poś- 
pieszyli. Ale nam też nie wolno było cz 
kać, gdyż ostatnie wystąpienia miały już 
taki charakter, że o ilebyśmy i tym razem 
winowajców nie ukarali, to tem samem 
dopuścilibyśmy się ciężkiego przestęp- 
stwa względem rewolucji i klasy pracują- 
cej. Trzeba sobie uprzytomnić, co to wła- 
ściwie znaczy, kiedy komisarz dla spraw 
wewnętrznych, Biełoborodow (Biełoboro- 
dow, znany ze swego udziału w zamordo- 
wagiu rodziny carskiej, jest obecnie jed- 
nyfl z najaktywnieiszych działaczy opo- 
zycyinych. — Przyp. red.), jedzie na Ural 
i tam organizuje robotę podziemna, skiero 
waną przeciwko CKW. Rakowski znów je 
dzie na Ukraine i tam w rozmowie z de- 
legatami zagranicznymi, z social-demokra 
tami, uskarża się na rząd sowiecki. Sko- 
ro opozycioniści chcieli wykorzystać to. 
ześmy ich przed ziazdem z partii nie wy- 
kluczyli w taki sposób, że wzmożyli swa 
działalność podziemną, to naszym ohowią 
zkiem było wszcząć niezwłocznie kroki 
zapobiegawcze. 

W dalszym ciągu swego przemówie 
nia Jarosławski przytoczył cały szereg 
faktów, ilustrujących antyrządową dzi 
łalność opozycji. 

W kołach niekomunistycznych panuje 
przekonanie, że wykluczenie Trockiego i 
Zinowiewa z partii komunistycznej ma na 
celu w pierwszym rzędzie ułatwienie G. 
P.U. walki z opozycją, O ile bowiem do: 
tychczas organy G.P.U. zmuszone były 
wobec opozycjonistów, będących bądź co 
bądź członkami partii komunistycznej, za 
chowywać pewną rezerwe, to obecnie kie 
dy ani Trocki, ani Zinowiew nie są już 
właściwie „komunistami“, GPU może 0- 
czywiście stosować wobec nich te same 
metody, iakiemi posługuje się w walce z 
„pospolitymi kontrrewolucionistami", 

Trudno narazie przewidzieć, jaką for 
mę walki z nieustępliwymi opoz cionista- 
mi wybierze Centralny Komitet partiji. 
Wedlug pogłosek, kursujących po Mos 
kwie, rozważany jest w kołach miarodaj- 
nych projekt zesłania Trockiego i Zino- 
wiewa na Syberię, lub zagranicę. Według 
innej znów wersji obaj „kontrrewolucjo- 
niści* mają być aresztowani, by mogli w 
ten sposób pozostawać pod stałym nad- 
zorem G. P. U. 

Walka między Centralnym Komite- 
tem Wykonawczym a opozycją Komuni- 
styczną zbliża się szybko do punktu kul- 
minacyjnego. Jaki będzie wynik decydu- 
jącej bitwy nikt dzisiaj przewidzieć nie 
może, ale że bitwa ta będzie gorąca o tem 
świadczy najlepiej niebywałe wprost pod 


FRYKA i EUROPA. 


różnych wyznań pracuje już obećnie nad 
rozwikłaniem kryzysu, powstałego tam 
na tle konfliktu między naszym industria= 
lizmem europejskim a pierwotnemi in- 
stynktami mas afrykańskich. 


rotkiego 2 partii 


niecenie utnystów w kołach opozycjoni- 
stów, którzy na skutek ustawicznych re- 
presyj ze strony stalinowców zaczynają 
stopniowo tracić panowanie nad sobą. Ale 


pra 


Coraz wyraźniej zarys 
blemat, który da się ująć 
kiem zdaniu; przyszłość p, 
się być zależną od tego, 
ticzynić z Afryki. I prob 


chodzie postawiony już ziig 


ku dnia. 


komunisty 


Stalina to nie zraża. Z mig 


matycznoścći 
komuni: 
to nowe 


a prowadzi om 
aca“, wyrzucają 
astępy zwolennik 


HEPER 


© czem piszą inni? 


PRZEGLĄD PRASY 


Nasz Przegląd“ broni się: 

Tylko w atmosferze histerji przedwyborczej 
mógł się zrodzić pomys. „zastraszemi: ydów ce~ 
lem oddziałania na przebieg rokow: tiejszo* 
ściowych, które mogą być dopiero poddane szcze- 
zółowej dyskusji w poszczególnych organiza- 
cjach żydowskich.  Inicjatorzy tych porontonych 
pomysłów spostrzegli się zresztą niebawem, że 
strzał chybił celu gdyż słyszymy już, że miały to 
być „przyjacielskie przestrogi”, za których wyni- 
ka tylko tyle, że ponowne utworzenie bloku 
mwmiejsześci utrudni kampanię wyborczą stron- 
nictwom sanacyjnym . 

Od kiedyż to w obozie sanacyjnym zaczęły 
uchodzić za rzecz niepatriotyczną uklady wybor- 
czę z Undem? 

Czyż podczas wyborów komunalnych na tere- 
nie Małopolski Wschodniej nie było bloków tech- 
nicznych pomiędzy słonistami, sanacją i ukrałńca- 
mi? 

Nie możemy zrozumieć hotentockiej moralności 
wedle której Undo w bloku z sanacją 4 żydami jest 
dobre, Undo zaś bez sanacji, ale z żydami iest 
zło. 

Nie ukrywamy bynajmniej, że sprawa bloku 
mniejszości ma być poddana gruntownej ocenie 
dopiero wówczas, gdy będą już dokładne znane 
poszczególne jego skladniki, 

„Głos Prawdy“ atakuje: 

Na przestrogę co do skutków, jakie musiałby 
pociągnąć za sobą fakt związania się żydów w 
blok wyborczy 2 Ukraińcami, Białorusnami I 
Niemcami. — „Nasz Przegląd" odpowiedział 
krzykiem: „Nie damy się steroryzować".. „nie 
ustąpimy przed grożbami” itd. w tym stylu. 

Mam zawsze mocne podejrzenie, iż człowiek o- 
zmajmiający niebołycznym krzykiem, że się nie hol 
trzesie się w rzeczywistości ze strach, W da< 
nym wypadku należy przypomnieć, iż krzyk nie- 
ma żadnej wagi iako argument potityczny, zwła- 
szcza We posiada on zdolności odmieniania Tze- 
czywisł 

Jeżeli chodzi o odtworzenie dawnej „szesnastki” 
wskazaliómy te wemne konsekwencje w dziedzi- 
nie stosunku polskłezgo snałeczeństwa do żydów. 
jakie muszą wyrosnać aktu tworzenia 1 wspłe- 
rania przez nich bloku, skierowanego przeciw ca- 
tości państwa. W praktyce małe ma znacze. 


nie, czy poszczególni leaderzy 
ją się na blok z punktu widzenią, 


nia mandatów, czy też upatrują) 


obrony św interesów poliłyą 
fakt popierania tendency) irryda 


„lustr. Kurier Codzten 
słę nad tem, jacy żydzi pi 
I jacyż to żydzi prą do 

dzi matopolscy, 
oni wśród żydów 
najbardziej Kulturalny i polig 
Rozumieją znaczenie państwa f 
na żądać praw obywatelskich, 
lojalnie obowiązków obywateli 
nie solidaryzwie. 

Żydzi z kresów, żydzi % 
żydzi mniej lub więcej litwa 
jęci, omi to krocza w pierw 
torów „bloku“, 

Duch wschodni, który tyle 
rządza, ukształtował mentalną 
dowszczyzny. Z tym duchet 
dzi sami się rozprawić, musz 
jego wpływu: muszą przejąć s 
jęciami i metodami działania. 

Zgodne, solidamie potępiet 
ny społeczeństwa polskiego ð 
wyborcza antypaństwowa rob 
działała prawdopodobnie ma 
agitację, lak tusz zimnej wad 

„Gaz. Warsz. Poram 


do bloku dojdzie. ; 
Oczywiście ten atak rządo 


rowany na wywołanie popłochł 
między mniejszościami, a prz 
dzy żydami, Wszelako chyb 
lów, panujących między mi 
że raczej dola? oliwy do ognia, 
Dwudniowe narady, pró 
wozoraj, pomiędzy przedstaw 
byty poświ 
staw porozumienia, 
sporne, które się wyłowły, bodi 
tem narad odpowiednich Insta 
narodowości. Naogół panuje 
bloku doprowadzić. 


* mas: 


Poincaré oałosi kruciat” ratei F 


dla moralnej i materialnej odbudowy o 
Program akcji politycznej rządu na czas wyb 


Tol. wł. „Kuriera Łódzkiuto”, 
Paryż, 20 listopada: 


Koresportdenci pism dowiadują słę od osoby, 
która rozmawiała wczoraj z Poincarem, następu- 
jących szczegółów o przyszłych intencjach pre- 
mjera francuskiego: 

Przedewszystkiem Poincare pragnie dać Fran- 
cii zrównoważony i uchwalony we właściwym ter 
minie budżet, 

Dopiero po uchwaleniu budżetu Poincare opra 
cuje dokładny program akcji politycznej rządu na 
czas wyborów. 

;kazówką dla wy 
łosować. 
cy w obecnym gabiie- 


Program ten będzie niej: 
borców, w jakim duchu 

Ministrow zasiada 
cie jedności narodow 
do opracowania. powy 
porozumienie okazało się niemożliwe w łonie rzą- 
du, to dymisja gabinetu nastąpiłaby automatycznie. 


będą wszyscy powołam 


ego programu, ale gdy 


Program Polncarego obejmi 

lizację Franejl powojennej pod 
nym, finansowym, społeczi 

Realizacja jego obliczona je 
czteroletni, przyczem legalna 
na nastąpiłaby dopiero po 
politycznej w całym kraju. 

Jako ilizację polityczną | 
przedewszystkiem element zauł 

U je zaufanie to za mali 
konstrukcji Francji powojenm 
w całej Francji, aby w odczyt 
wskazać narodow! drogę morală 
budowy Francji. 

Z powyższych wymirzeń W 
nie myśli weale pozostać. oboję! 
bliższej kampanji wyborczej. 


dzień 
niesie? 


Dziś: OHarow. NMP, 
JUTRO: Cesylji P. M. 
ma 
Wschód słońca 7 04. 
Zachód słońca 15 40. 
Wschód księż. 4.09, 
Zachód kalę? 13.40. 

Długość dsi 
Ubyłe dnia 7.55, 


KÓW P. K. O. 


na onegdajszem posiedze- 
istrów jednorazowy zasiłek 
ów Pocztowej Kasy Osz- 
Wynosi 50 proc. uposażenia mie 
Ma samotnych i 100 proc. upo- 
znego dla żonatych i dla 
(wdów) z dziećmi. Zasiłek ten 
będzie w dniu 1 grudnia r. b. 


KURATORJUM SZKOLNEM 
W ŁODZI. 


dowiadujemy wkrótce nastąpi 
kuratorium  sźkolnem okręgi 
pa stanowisku kuratora. Desy- 
jlanowicie na kuratora tódzkie- 
browski stanowiska tego nie 0- 
nieważ ma zajać miejsce kura- 
go w Brześciu. W Łodzi zaś 
szkolnym będzie mianowany 
lobnie p. A. Ryniewicz, którego 
wołają ze stanowiska kuratora 


SC. ZWIĄZKÓW ZAWODO- 
WYCH. 


24 b. m. w sali Domu Ludo- 
jadz 34% godz. 7 wiecz. odbę- 
branie Koła Młodzieży Ch. D. 
yfzybycie prosi zarząd. 
odbk zaś dnia 25 b. m. o godz. 7 
| odbędzie się zebranie delega- 
ych Chrz. Zw. Zaw. — Ze 
ważność spraw zarząd zwią= 
0 liczne i punktualne przybycie. 


sy poborowych. 


piskowo - policyjne Magistra- 
podaje do wiadomości, że we 
22 b. m. winni stawić się do 
ych mężczyźni, urodzeni w 

dja zamieszkali stale lub czaso- 
bi w obrębie III Komisariatu 
stwowej, o nazwiskach na ki- 


uchylające się od obowiązku 
wejjzgłoszenia się do spisów oraz 
. WMszające się z przyczyn nien- 
ionych po terminie, ulegną w 
jinej karze grzywny 
tu do 6 tygodni, ałbo o~ 

m łącznie. 


ia kontrolne rezer- 


wistów. 


Jojskówo - Policyjne Magistra- 
podaje do wiadomości, że we 
22 b. m. winni stawić się do 
olnych następujący szerego- 
pospolitego ruszenia z bronią 
Ç jeden) roczników 1893 i 


jeżnych do P. K. U. Łódź-Mia 
Państwowej Il, 
ik 1593 — w lo- 


| p.): roczi k 19001 o 1 nażwi- 

ut ery W i Z w. lokalu przy ul 
ilO (koszary 28 p. P.). 

dfależnych do P. K. U. Łódź - 

1893 — w lokalu przy 

antynowskiej nr. 81 (koszary 

akk 1901, za- 


na litery K do P. — w lokalu 
to nr. 7/9 (koszary 28 p. P.). 
kontrolne zaczynają się o g. 


i wink się stawić punktual- 
tzką wojskową, karta 
i posiadanemi dokun 


„KURJER ŁÓDZKI”. — Poniedziałek, 21 listopada 1927 roku. 


Wojna chemiczna w Łodzi. 


Niezwykły pokaz walki gazowej, zaimprowizowanej na placi Hallera 


Doniosła impreza propagandystyczna Tow. Obrony Przeciwgazowej. 


Obrona przeciwgazowa ludności cy- 
na wypadek wojny pr zyszłości sta- 


szych obowiązków z 
czeństwa, jakoteż jednostek. 
Zapoznanie się z grozą niebez 

w jakie obfitować będzie wojna gazowa, 
a nie unika wątpliwości, że będzie to naj- 
okropniejsza w dziełach wielkich wojen, 
wojna chemiczna, daje społżczeństwu re- 
alną i niezaw. broń do ręki w chwilach 
najkrytyczniejszych, w momentach śmier- 
cionośnego huraganu gazowego, siejącego 
jak świadczą o tem przykłady osiągnięte 
w czasie wojny wszechświatowej, całko- 
wita zagładę życia. 

Hasta powszechnego rozbrojenia, śmia 
ło podnoszone przez niektóre państwa i 
narody, są w istocie czczemi tylko fraze- 
sami, państwa bowiem zbroją się, a naro- 
dy Hp ko z kwestją samoobrony gazo- 
wej. 

Celem zaciekłych ataków przyszłej 
wojny gazowej oraz punktem koncentru- 
jącym walkę chemiczną będa przedewszy 
stkiem miasta przemysłowe, stanowiące 
centra życia gospodarczego państwa, s 
więc miasta najbardziej zaludnione, 

W zrozumieniu doniosłości zadania do 
rozwiązania i pogłębienia którego przy- 
czynić się wirmi wszyscy, dla których do- 
bro, choćby własne, jest naczelną troską, 
organizację obrony ludności w okresie po 
kojowym należy prowadzić w kierunku 
zapoznamia wszystkich warstw ze środ- 
kami walki chemicznej i obrony przeciw- 
gazowej. 

Łódź, będąca jednem z centrów życia 
gospodarczego Polski, Łódź więc robot- 
ricza i pzemysłowa musi posiadać plan 9- 
brony, sporządzony tak grumtownie i tak 
dokładnie, by w wypadku grożączgo nie- 
bezpieczeństwa pozostały jej do spełuie- 
nia tylko czynności związane z zastoso- 
waniem i wykonaniem uprzednio przygo- 
towanego planu obrony. Obowiązkiem za- 
tem każdego mieszkańca jest zapozna- 
nie się z istotą obrony przeciwgazow., a je 
dyną drogą prowadzącą do celu jest T. O. 
P., którego członkami winni być wszyscy 
mieszkańcy Łodzi. 

„ Ażeby uprzystępnić i ułatwić zapozna 

ię z powyższem zadaniem T. O. P. w 
Łodzi stosownie do zap dzi zorgani- 
zowało wczoraj o godz. 13 min. 30 na Pla- 
cu Hallera wysoce interes. pokaz obro- 
ny przeciwgazowej z zastosowaniem 
PR: środków walki chemicznej. 

T, O. P. należy się wielkie i zasłużone 
uznanie, bowiem pokaz wczorajszy odtwo 
rzył przed oczyma mieszkańców bezmiar 

a charakteryzować będzie woj- 
nę chemiczną. 

Oto na olbrzymim Placu Hallera w o- 
becności przedstawicieli władz rządo 
wych, miejskich, duchowieństwa i licz- 
nie zebranej publiczności przy udzłate woj 
ska wszelkiej broni zawrzała walka z za- 
stosowaniem gazów. Jak nikłym elemen- 
tem i jak bezbronnym staje się żołnierz 
nie przygotowany do tej walki. 

Lecz bądźmy spokojni. — Przeciw- 
ko atakującym regom pseudo nieprzy- 
jacielskim wyruszyły szearegi zamasko- 
wanych żołnierzy, W hełmach stalowych 
z bronią w dłoni i maską na twarzy,o nie- 


samowitym wyglądzie, przy dźwię- 
kach marszów bojowych, wznosząc grom- 
kie larum wojenne, runęły na siebie dwa 
wrogie sobie obozy. 

„ Trzask broni ręcznej, warkot karabi- 
nów maszynowych. złowrogi poryki ar- 
mat, wreszcie z hukiem pękające bomby 
gazowe i granaty dały wierny obr 
leństwa wojny. Lecz jest to zaledwie fr: 
gment zwyklego ataku. Jak okrutną jest 
przecież walka gazowa. Ponurym akom- 
panjamentem zaiimprowizowanej walki by 
łv bomby gazowe, po wybuchu których 
kłęby dymu smuły się nieprzecwanem: 
smugami nad głowami walczących. Zwy- 
cięstwo, którego pierwszym wyrazem był 


okrzyk wydany z tysiąca piersi żolnier- 

skh ch odn osła ta strona, która dUysposo- 

i iłością gazów, lepszem uz- 
brcjeniem i zabezpieczeniem żołnierza. 

„Pokaz, ueray fr mieszkańców Łodzi 

$ krytyczne dni 


poważne, a wra 
tym pozwał. 
iejętnie ZAMNPEOWRZOWALIA 1 walk: 
gazowa nie przebrzmi bez echa, ale ow- 
szem dając pełnię zrozumienia i uświado 
mienia, pobu i d 


Potwone morderstwo MA M il Men 


Trup kupca na szosie zgierskiej. 


W dniu wczorajszym miasteczko Zgierz 
pod Łodzią wstrząśnięte zostało wieścią 
o potwornem morderstwie, którego ofiarą 
padł 42-letni kupiec Mordka Milsztajn. 

W odległości 7 klm. od Zgi 
skraju lasu na szosie prowadzącej od Zgie 
rza do Piątku wieśniak Jan Przeworskt 
natknął się na potwornie zmasakrowane 
zwłoki jakiegoś izraelity. Pławił się w 
kałuży krwi. Głowę miał strzaskaną tę- 
pemi narzędziami, lewe oko wybite, 
Przed zamordowaniem musiano się znę- 
cać nad nim w bestialski sposób, gdyż 
brodę odcięto mu wraz ze skórą. 

Zaalarmowana wiadomością o potwor 
nej zbrodni policja wdrożyła natych- 
miast energiczne dochodzenie, Ustalono, 


że zamordowany został Mordka Milsztajn 
mieszkaniec Piątku. 
ło charakteru rabunkowego, 
trupie znaleziono nietknięte 500 zł 


Morderstwo nie mia 
gdyż przy 
łoty 


TAJEMNICZY SAMOBÓJCA. 
Wczoraj o godz. 4 w bramie domu przy 
y Traugutta 4 nieznany mężczyzna 
zeli} sobie w prawą skroń z rewolwe- 


Zaalarmowami strzałem przechodnie 

adli do bramy, a widząc mężczyznę 
leżącego Ww kałuży krwi zaalarmowali 
policję i pogotowie. W stamie beznadziej- 
nym przewieziono denata do szpita 7 
Józefa. Policji nie udało się ustawić nas 
zwiska samobójcy. (r) 


€o dziś usłyszymy z głośnicy 
radio-aparatu? 
Poniedziałek, 21-go listopada. 
Warszawa, 1111 m. — 12.00 Komunikaty; 1500 
Komunikaty; 15:20 Przerwa; 16.25 Komunikaty; 
z powietrza robi się chleb“ wygl. inż. 
17.05 Komunikaty; 17.20 „Zagadnienie 
ksztatcemia nauczycieli szkół! powszechnych i an= 
kieta genewska” wygł. wizytator Jan Helmarm; 
17,45 Program dla młodzieży; 18.15. Transmisja 
muzyki tanecznej z kawłarni Gastronomia; 19.00 
ikat; 19.15 Rozmaitości; 19,35 lekcja 
kursu elementarnego języka francuskiego według 
podręcznika p, Lucien Roquizny"; 20.00 Przerwa; 
20.30 Koncert wieczorny. Wykonawcy: Berta 
Craw ford. (śpiew), prof. Zbigniew Drzewiecki 
(fort.) i prof. Ludwik Ursteln (akomp.); 22.00 Ko- 
munikaty. 


W rocznice krwawej batalji pod Rzgowem. 


Kolonja niemiecka i rosyjska ku czci poległych. 


W dniu wczoraiszym upłynęło 13 lat 
od dnia bitwy pod Rzgowem, którą w fo- 
ku 1914 stoczyły wojska niemieckie z ar- 
mją rosyjską w walce o Łódź. Była to 
jedna z największych i naikrwawszych bi 
tew na ziemiach polskich. Zgórą 5.000 
trupów zasłało pola rzgowskie. Pole- 
głych zarówno Niemców jak i Rosjan po- 
chowano następnie na cmentarzu brat- 
nim, na którym wystawiony został ogrom 
ny krzyż kamienny. Rocznicę wielkiej 
bitwy uczciły uroczyście łódzkie kolonie 
niemiecka i rosyjska, 

O godzinie 11 m. 30 tłumy publiczno- 
ści zgromadziły się na cmentarzu rzi 
skim. Kolonia rosy; iska stawiła się w 
komplec Ż nochodami z 
Łodzi konsul niemie: wald z mał- 
żonka. zastepca starosty p . dr. Banas 
oraz komendant policji na Swiat łódzki 
podkomisarz Nowak. 

Uroczystość rozpoczęła sie odśpiewa- 


niem pieśni żałobnych przez chóry nie- 
mieckie, poczem p. konsul Luckwald zło» 
żył dwa wieńce u stóp krzyża na bratniej 
mogile poległych. Wieńce te owinięte by, 
ty wstęgami barwy czarno-biało-czerwo- 
nej, które jak wiadomo są barwami cesar- 
stwa niemieckiego. Następnie konsul 
Luckwald wygłosił przemówienie, w któ- 
rem zobrazował zebranym dzieje bitwy 
pod Rzgowem. Zwróciwszy się zaś da 
przedstawicieli władz podziękował rzą- 
dowi i społeczeństwu polskiemu za tro- 
skliwą opiekę roztoczoną nad grobami po 
ległych żołnierzy niemieckie 

Duchowny prawosławny odprawił na 
grobach uroczyste nabożeńs 
czem pienia wykonał 

Równi 


Na tem ur 
czem dokonano zdj 


zegarek i pierścień. 
nie, że Milsztajn 
przez zemstę. 
Do piątku bowiem sprowadził się za 
è przed pół rokiem. Przedtem za- 
at wraz z ojcem swym przy uli~ 
21 na Bałutach. 
"W Piątku nabył od jednego z gospoda 
grodę, w której zamieszkał wraz z 


Zachodzi podejrze- 
zamordowany został 


spodąrz ów sprzedał zagrodę Mil- 

li tylko dlatego, iż pragnął wy- 

synów swych, z którymi żył 

w niezgodzie. Istnieje przeto uzasadnio- 
ne podejrzenie, iż oni to, powodowani 
zemstą zamordowali w bestialski sposób 
Milsztajna. Obydwaj zostali aresztowani. 
Wobec tego jednak, że wina nie została 
im jeszcze w, zupełności udowodniona 
oraz ze wzgledu na toczące się śledztwo 
nazwiska ich trzymamy w tajemnicy. (r) 


NOCNE DYŻURY APTEK. 

Dziś dyżurują apteki: L, Pawłowskie- 
go (Piotrkowska 309)), S. Hamburga (ul. 
Główna 50). B. Głuchowskiego (Naruto- 

wicza 4), J. Sitkiewicza (Kopernika 26), A. 
Charemzv (Pomoska 10), A. Potasza (PI. 
Kościelny 10). (b) 


Teatr, muzyka i sztuka. 
TEATR LIT.-ARTYSTYCZNY „GONG“. 


Dziś premjera nowej aktualnej rewji politycz 
nej p. t. „Sejm na grzybki” płóra Nela, Lela, , B. 
Hertza i Szer-Szenia. Muzyka T, Syzietyfńskiego i 
innych. 
Sensacją rewii będzie polityczny sketsch „Oran 
żerja sejmowa" oraz parodja literacka „Trędowa= 
tej Mniszkówny* z p. B. Hertzem w roli ordynata 
Michorowskieg: 

Dziś dwa przedstawi ienia o godz. 7.45 i 10 wie- 
czorem. 


TEATR POPULARNY. 

Dziś i jutro melodyjna operetka w 3-aktachi 
„Gri - Gri“ urozmaicona tańcami znakomitej pary 
baletowej pp. Desider and Teza. Reżyseria Roma- 
na Urbańskiego. Początek przedstawień o godz. 
8.30 wiecz. 


TEATR MIEJSKI. 

„Dziady” grane będą dziś o godz. 740 wieczo- 
rem dla Związków Robotniczych. 

Arcydzieło naszego wieszcza narodowego po- 
wtórzone będzie w bieżącym tygodniu dwitkrot- 
nie we wtorek i w sobotę na przedstawieniach po- 
południowych dła młodzieży szkolnej. 


ZE SPORTU. 


Ł. K. S. ZDOBYŁ PUHAR „EXPRESU 
WIECZORNEGO*. 


Widzew — ŁKS 7.2 (3:1). 
Wczorajsze finałowe spotkanie o pu- 
tiar „Expresu Wieczornego" pomiędzy: 
Widzewem a ŁKS zakończyło się łatwem 
zwycięstwem Czerwonych w stosunku 
7:2 (3:1). Gra ładna szczególnie w dru- 
giej połowie, prowadzona spokojnie i air. 
Widzew. zadzwił spokojem i otwartą grą 
do_ostatniej chwili. 
ycięstwem tem ŁKS zdobył na włas 
ność puhar presu Wieczornego“, któ- 
ry zostanie wręczony mu po urzędowem 
ogłoszeniu mistrza puharu przez Lizę. 
Bramki uzyskali: Aldek 3, Sowiak 2 i Stol 
lenwerk 2. Dla Widzewa środkowy i pra 
wy napastnik. Sędziował słabo p. Reat- 
A Publiczności z powodu 5 st. mrozu 
mało. £ i 


ooo o o „KURJER ŁÓDZKI". — Poniedziałek, 21 listopada 1927 roku, 
Jak zginął demon caryzmu? 


Ks. Jussupow o szczegółach zabójstwa Rasputina. 


Zatrute ciastka. Jad nie działa. Nowy plan spiskowców, Strzał w pier- 
si. Ponury starzec nie chce umierać, Ucieczka. Egzekucja na podwórzu. 


Ogłoszone w listopadowym zeszycie 
„Revue de Paris* pamiętniki księcia Jusu 
powa podają przygotowania, poczynione 
przez spiskowców  (Puryszkiewicza, dr. 
Łazawerta, wielkiego księcia Dymitra i 
księcia Justpowa), aby w mieszkaniu te- 
goż ostatniego zatrutemi kwasem pruskim 
ciastkami sprzątnąć Rasputina. 

Jak się sama „egzekucja“ odbyła? 

Oto do jadalni na parterze, zastawionej 
przeróżnemi napitkami i smakołykami 
wprowadził ks. Jusupow Rasputina. Re- 
szta spiskowców znajdowała się w gabi- 
necie na piętrze. 

Po pewnym czasie do gabinetu wszedł 
Jusupow i rzekł: 

— Wyobraźcie sobie panowie, wypił 

, ziadł kilka zatrutych cia- 


Poradzono Jusupowowi, aby zeszedł 
na dół i zabawiał Rasputina rozmową, aż 
trucizna pocznie działać. 

Upłynęło kilkanaście minut i znowu Ju 
supow się pojawił. 

— Panowie — rzekł szybko albo 
trucizna nań nie działa, albo jest do ni- 
czego. Trzeba działać szybko, bo Raspu- 
tin niecierpliwi się i zaczyna już podejrze 
wać... 

Wtedy spiskowcy postanowili, że ksią 
żę Jusupow ma zastrzelić Rasputina... 

Jusupow podszedł do biurka, wyjął 
brauninę i prędko zeszedł na dół, Po kilku 
minutach rozległ się huk wystrzału... 

Gdy spiskowcy zbiegli na parter, uj- 
rzeli leżącego na podłodze w sypialni 
Grzegorza Rasputina, Umierał... Krwi nie 
było widać; nastąpił krwotok wewnętrz- 
ny, kula utkwiła w piersi... Ciało było w 
drgawkach agonii... 

Spiskowcy opuścili jadalnię, zostawia- 
jac w niej umierającego. 3 

Nie upłynęło kilku minut, gdy Jusu- 
pow, który poszedł do innych pokojów. 
wpadł do gabinetu i począł krzyczeć: 


Najskuteczniejszym środkte! 
uśmler zającym 


REUMATYZM 


ŁAMANIA, BÓLE 
GŁOWY!ZĘBÓW 


jest wypróbo+ 
wany od lat 
30 í nagro- 
dzonyme 


dalami Y 
& 


2 pokoje 


z kuchnią 


poszukiwjane. 
Pośrednicy pożądani, Zgłaszać 
się tel. 60-80. 


Do nabyela wszę-* 
dzie. Wytwórnia 
główny skład wysyt- 


APTEKA MIROLASCHA 


Zwraca się uwagę na „Monitor Polski” 
i „Polskę Zbrojną” nr. 
których został ogłoszony przetarg nieograni- 


— Puryszkiewicz! Strzelaj pan! Strze- 
laj! On e! Ucieka! 

W swych pamiętnikach opisuje tę sce 
nę Puryszkiewicz w następujących sto- 
wach: 

«To, co nirzałem, mogłoby sie wydać 
snem, gdyby nie było rzeczywistością: 
Rasputin, którego pół godziny temu wi- 
działem w stanie agonii, biegł teraz, sta- 
niając się po śniegu, zaścielającym dzie- 
dziniec, w kierunku bramy... 

Rzuciłem się za nim i dałem wystrzał. 
Pośród ciszy nocnej głośny huk mego re- 
wolweru rozległ się w powietrzu... pudło! 

Rasputin pobiegł szybciej; wystrzeli- 
łem po raz drugi w biegu i znowu chybi- 
łem. Nie mogę wypowiedzieć tego. uczu- 
cia wściekłości, które mnie ogarnęło... 

Czas płynął szybko: Rasputin pobiegł 
do bramy. Wówczas zatrzymałem się, Z 
całej siły ugryzłem się w lewą rękę, by 
przywrócić równowagę i wystrzeliłem po 
raz trzeci. Kula trafiła go w plecy. Raspu- 
tin zatrzymał się. Wówczas wycelowałem 
starannie, stojąc na tem samem miejscu— 
i wystrzeliłem po raz czwarty. Trafiłem 
go, zdaje się, w głowę, bo runął, jak snop 
na twarz. Podbiegłem doń i z całej siły u- 
derzyłem go obcasem w skroń. Rasputin 
leżał z rozkrzyżowanemi rękami, drapiąc 
Śnieg i starał się pełzać na brzuchu, ale 
ruszać się już nie mógł, charczał tylko i 
zgrzytał zębami. Nareszcie byłem pewny. 
że już koniec... 

Oto autentyczna relacja mordercy. Oto 
scena makabryczna potrójnego mordowa- 
nia tego fatum, jakie zaciążyło na ostat- 
nich latach caryzmu. Twarde życie miał 
ten chłop syberyjski. Nie zmogła go truciz 
na, jako że podana była w słodyczach, sta 
nowiących odtrutkę, ani strzał w piersi--- 
czterokrotnie strzelać musiał morderca i 
bić obcasem w skroń, zanim życie uszło z 
Gryszki Rasputina, demona caryzmu i ko 
chanka: ostatniej carycy. 


nr. 256 


z dnia 8.XI r. b. w 


czony 


na sprzedaż nieużytków powróct 


mający się odbyć w dniu 29listopada r. b, o g.10. Si 
Okręgowy Zakład Mundurowy, Łódź, 


Wynalazek opatentowanych 
ubrań ochronnych dla pracu- 
jących jak w szkicu widzimy. Ta- 
kowe zabezpiecza wtf oe da: 
nieszczęśliwych wypadków. ra- 
nie ochronne jest przez pracują- 
cych już uznane jako praktyczne, 
Pracujący po ukończeniu pracy 
zdejmuje ochronne ubranie i wy- 
chodzi w takiem, jak przybył do 
pracy, Przekonacie się, że w prze- 
ciągu roku ubranie to zaoszczędzi 
wiele pieniędzy, a najgłówniejsze, 
xnbeupiecza pracującego od nłe- 
szczęśliwego wypadku. 
detaliczna. zależnie od gatunku 
12.90 1 15,40 sł. 


Cene 


Następne ogłoszenie wskaże, w-ktôrym składzie motna 


woj rep 
iidne; 
Pomorska Fabryka Bielizny 1 


ubranie to nabyć. 
je w każdej miejscowości so- 
o detalicznej Ezra 
onfekcji 


joszuki 
firmy 


Bydgoszcz Zduny 17, Telefon 1i 


Gruźlica płuc jest nieubłaganą I 
corocznie, nierebląc różnicy dla płci 
wieku t stanu, kosi miljony ludzi. 

Przy zwalczaniu chorób płac- 
nych, bron uporczywego, 
męczącego) ki stosują 


pp. Lekarz. 

« 
„BALSKE TRIOCOLAN=AGE 
który ułatwiając wydzielanie się 
plwociny wzmacnia organizm i sa- 
mopoczucie chorego o- 
1: powiększa wagę cin- 
ła | usuwa kaszel: — 
Używa się sa poradą 
lekarza. Å 
Sprnedają apteki. 


cznych 


ktor Naczelny: 


Czoslaw Gumkowski, | | 


BÓL GŁOWY | 


[A iiie 


Cegielniana 43 
— tel. 41-32. — 


Specjalista chorób 
skórnych. wenery- 


płciowych. Lecze- 
nie szt, słońcem 
wyżynowem. 
Przyjmuje od godz, 
8—10 i 5—8 


GABINET 


RN 
TONDOWSKI 


51 Główna 51 
LECZENIE 


plombowanie zę- 
bów. 


PROSZEK 


p .KOGUTEK: 


“usuwa NAJUPORCZYWSZY 


Dr. med. 


S Neumark 


Choroby skórne 
i wenerycane 
Leczenie prom. 
Roentgena 
Moniuszki 5 
przylmuje od 11—2 
i ad 7—8. 
Panie od 3—4, 


ZĘBY sztuczne na 
> ASPR 
podniebienia. Ko- 
rony złote i platy. 
nowe. Mostki złote 
płaty 


moczo- częściowe. 


Odbito we własnej drukarni ul. Zawadska Nr. b 


Wychowawcza mola wspó 


Itzegnej kinoni 


Film — miernikiem zdrowia psychiczne 
nego narodu. 


Sztuka kinematograficzna odgrywa w 

i codziennem wybitną rolę. Patrząc 

atogri z punk- 

z społecznego ` psychołagicz- 

go, możemy skomstatować ele cen- 

i dodatnich stron tej sztuk”, która ma 

1 zwolenników, niż książka i teatr. 

tego punktu widzenia na:rzeć rale- 

na ina całość 

Sztuki kmiematograficznej jest ona bo- 

w «m miernikiem nietylko twórczych 

danego rarodu, ale i zdolności rzagywa- 
nia. 

U nas powodzeniem cieszą się obrazy 

c wysokim poziomie artystycznym, o tre- 

ści budującej, uszlachetniającej człowieka. 

Zachwycają pol: mo widza artyści, któ- 

rzy są uosobieniem zdrowia, siły, odwa- 

gi i pomysłowości. 


miłośników kina sceny, szlachet- 


petne 


vych porywów, zdolności, poświęcenia ! jak najw. cej! 


samozaparcia się, sceny zawierające pier- 
wiastki odrodzenia grzechów i błędów — 
przepojone wiarą w dobro i radość życia, 


iszczenia, chęć zemsty, 
dnostka staje się czynną 
go dramatu. 


Lecz gdy ten sam 
ne udręki: odnaj 


wiek czynii, 
wany w bólu 
Kino, opierając się na 
wzorach powieściowych yy 
stacie apoteozuje, 
wach występują szcz: 
przełomów psychi 
ka wydźwigalą z najgo 
Rozczułają naszych szej sytuacji. Ś 
Masom takiej strawy u 
Powoli i$ 


Cios: 


W 


dusza, chłom 
ua, czerpane zarówno 


Znikty natomiast i małem cieszą się skutkiem wynosząca te 


powodzeniem, beznadziejnością  życio- 
wych konfliktów i tragizmem przepojone 
obrazy — co jest objawem zdrowia zbio- 
rowej duszy naszych widzów — dowo- 
dem tężyzny życiowej. 

Film, jak z tego pobieżnego szkicu wi- 
dać, stał się nietylko wychowa 

miernikiem, probie: 

wia psych i A 
rem tego zdrowia moralnego jednostek. 

Życie codzienne samo w sobie nosi 
pierwiastki walki o byt, zarodki drama- 
tów, chwile depresji, fakty niepowodze- 
nia. W takich chwilach, gdy człowieka 
opadają czarne myśli. gdy tłoczą się 
wspomnienia I Pa A podobnych Sy- 
tnacyj, cały ustrój psychologiczny znaj- 
duje się w bolesnem napięciu — przeży- 
wa się wewnętrzną walkę. 

Gdy zbolałą duszę jedynie obrazy tra- 


Dr. med. Doktór 


PRYRULSHI Aow | 


Zachodnia 57. 
(Ceglalniana 19) 
Choroby skórne 
1 weneryczne, 
Leczenie lampą 
kwarcową. 
Przyjmuje od godz. 
1—2 I 4—8 


w niedz. i święta 


choroby skórne 
losów wene- 
ryczne i moczo- 
płciowe. 
Leczenie światłem 
Lampa kwarcowa 
promieniami Roent- 
fena od 9—2 i od 
4—8, 4—5 dla pań 
oddz. poczekalnia) 
Zawadzka nr. 1. 


Dr. 

p. BRAUN 
Południowa 23 
Specjalista 
Chorób skór- 
mych, wene- 
rycznych i mo- 
czopłciowych. 
Leczenie światłem 
(Lampa kwarcowa) 
Przyjmuje 9 do 11 
od 5—8 wiecz. 


| jężafesłąeć 
skiego, 


dla pań od 4— 5 akcest 


Dr. Józef  rgęlskich 


Michalski 


okulista. 
Przyjmuje chorych 
w leernicy Leka- 
rmy . Speejalistów 
przy al, Piotrkow-. 
skiej nr. 17 (dragle 
podwórze) codzien 
nie od gods, 2—31/2 


Dr. med; 


pań £KALRT 


Slenklowicza 34. t 
Tel. 59-40, a przy Głównej 
Choroby skórne | choroby wene- 

weneryczne  ryczne, skórne 
g Kaa Sh i dróg mosk 
aświetlanie eh przyjmuje 
lampą kwarco- SSM 12— 1 
wa od dnde, 51/:—8. 
Przyjmuje od 5 do 
Dr. Jan 


iti moi 


Dr. med, 
Choroby skórne 

choroby nerwowe a Aera 

i wewnętrzne, Andrzeja Le $. 
Przyjmuje od 4—6 Przyjmuję codzien- 
Pomorska 10 nie od 11—12 i od 
tel. 48-89, w leer- 5.30 do 7,30, w nie- 
niey „Vita” Piotr- dalelę od 11—12 w 
kowska 45, o godz. Lecznicy Zachod 

1—2 i 7-8, nia 27 od 4—5. 


Sierpnia 14 
wórsu. 


Dr. med. (ac 
syn Mebli 


Piotrkowska 
p. front, tel, 


otomany — 
sprzedaje.Cej 


ur. 23, 
lace przy 
Morskiej 


Nr. 136, do 
dania. 


sztajna. 
szynę 
damska 
sklep. 


Wy; 


am 


łaciny, 
zyki, matematyki 


Przyspazabia 


Iipna | sprzodat 
MIRIA! "5 Rs 


ne i miękkie, 
A gięte. meble ku- 


saloniki] 
W dużym wyborze, 
poleca na AA 


obok ul. Pomorel 

Wiadomość 
ulica Zielona Nr.8,a 
u Henryka ERE 
Singera 


dam Sosnowa 17, 


nia z sal kinowych. 


FERRO-ELENÍ 


Łódź, Piotrko! 
tel, Ne 11-69i: 


anyel 


wą 


turze, prasie, muzyce — di 


5 


TANIE źródło zak! 


żarówek 
odkurzac 
motoró 


materjałów elektrof 


OQŁOSZENIA DROBNE. 
go M groszy sa wyras Dia 
źe: r Recz A mrossy 


po- 
sa 
B0 groszy, 


Posady | pratt. 


Zaofłarowańe. - 


nancay 


ciel udziela Aad 


fi 

ukończyć 
ośmiu chon 
wicza, Warszaw, 
Ld 
KI wyuczają li 
buchalterji, 
w pod- 


| Stenogral 
nauki handlu, pr 
kaligrafii, pi 
na maszynach 


t 
angielskiego, fran 
euskiego — nlem 
cklago. 

Po ukończeniu świ 
dectwo,  Żądajcię 
prospektów 


zy 


cyjne prof, Sekuło- 


Żórawia 4%}. Kuria 


kowości kupi ecklej 


otrzebny prakiys 
Miiat do zaktańi 


ogrodniczego, Wi 
di K 


pain Ada pm 


116 I 
2161, 


kozatki 
ny przy 


atępne. Piotrkowska 
108, Przeździecki. 
jeble solidne i 
„tanie polaca 
Stolarnia—ul. Orla 


ia ul Piotrko 
6202 19 naprzeciw p 
ulicy K 
Nr. 9, ~ 
peon bufeto: 

sprze 
cji (ratynowana). 
słfoszenia Moniue 
szki 5 B. Wasz 
ski 

Jetrzebna uczen 

ca do pracow 
sukien, Ogrodówa 
28, sièn 3 m. 4, 


8793 


sprze- 
8898 


dawca: 


„s upoważulenia T-wa Drukarsko-Wzda! 


wa do restanca 


Jan Stypntkowe 


